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Méi Panie MONITOR. 
€V7/Ypis naftępuiący, ktory za odnowies 
niem przyjażni dawney mam hoa 
nor kommunikować W. M. Panu, wys 
brany ielt z kazania Santoną czyli Dera 
wifza , to ielt Zakonnika Tureckiego, 


| Czas temu poniekąd dawny, iak mi fig. 
doftal z rąk zacnego y nauką y pobo- 


" żnością życia męża, 4 Przyjaciela nie< 
gdyś mojego, zelzlego w Bogu 6. p. W. 
X. Thadeufza KRusiNskiEgo Suaj. wie- 
zykach Wfchodnich bieglego, y pracowi- 
tego ptzez dwadzieścia lat w Turczech 
y w Persyż Miiyonarza * ktory go Z 
ANNO Ture 

* Pamiętne pracy żego Atńthora dziedo mamy: 

Tvragicam ` vertentis bell Pesfici Hiftoriam, Kiga 


B ge in fol. deukowaną me Lwowie 1740, przer/ue 


| muczoną potym ta rożne ięzyki, 


| 


a iP? Gauan 


| | O(4800608E 000. 
Tureckiego ięzyka po Polfku przełożył; 


zachowawizy w rlumaczeniu, ile bydź 


moglo, moc y dofadność wyrażenia, to 
iet energij Tureckiey, .y oraz przypitki 
dla fnadnieyfzego niektorych mieyfc wy» 
rozumienia przydawfzy. Excerpt ten, 
zawierający w fobie myśli wieikiey wa- 
gi, na ktory, przegiądaijąc nie dawno. 
dawnieyfze ręczne pilma moie, z przy“ 
gody trafilem, y pofiać onegoż kopią 
W, M. Panu umyślilem; nie malym ielt 
dowodem: że nie tylko ci, co fą nad 
przyrodzonym światłem prawey wiary 
óbdarzeni, ale też y owi, co przyrodzo= 
nym tylko rozumu światlem, mie znaiąc 
infzego, f} oświeceni; y myśleć pod- 
czas y mowić po Chrześcianiku umieią. 
Nie fzerzę fię w tey mierze z miaikim 
zdaniem moim, ale calą rzecz glębfze- 
mu W. M. Pana rozfądkowi zupel- 
ġie do rozttząśnienia zóltawiam, kto” 
rą ieżeli uznalz godną umiefzczenia 
w polarkufzowym obrębie pifm fwoich 


tygodniowych; urzędowi fwoiemu z 


chwalebnych przeltrog zafzczyt maią* 
cemu zadofyć uczynifz, à oraz uczcilz 
tym poftępkiem pamięć żacnego tey 
pracy authora, we mnie zaś ludzkością 


twoią dawnieyfze pomnożyfz przyiaciel+ 


(kie 


l 
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fkie obowiązki, z ktoremi fię ftatecznie 
bydż zawfze wyznaię, iako niemniey ż 
należytym ufzanowaniem Godności Mo» 
nitorfkiey W. M. Pana &c. 

w Kamieńcu ! 

Podolíkiņm Brykcy Staruszkiewicz 

d. 6. Lipca. Woyski Derpski, 


Wypis z Kazania Tureckiego 


jedntgó”Stittona. 
>, Swiatlem z nieba podaney wiary z) 
„»obiaśnieni Prawowierni fłuchacze b) 
. . Zo. Va . 
snie daycie przezorności rozumu ćmić 
„grubą niewiadomością; doczefnych rze» 


„»czy znikomością omamione oczy przem. 


„»tarifzy, zamrużcie ie nieco, albo raczey 
w rozpięte na marach Żalobne cafu- 


„sny wlepcie; niech tym czafem iśniące- 


»,go (ię pozoru przerażony wzrok biy- 
„,lkawicą, cień poznania nikczemności 
„swafzey ukrzepi. Przebog! poftrzeźcie 
„»fię, oderwiycie zanurzone w fudzą- 


„Cych was Świata tego czackach zmyfy 


a Walze, a obroćcie wzgląd z uwagą na 
„łan Życia wa'zego doczeiny, że ia« 
„„koście wedle dufzy nie (kazitelni, tak 


„„wedle ciała śmiertelni y nieuchronney 


„zgubie podlegli, Obmywaycie lzami 


„poku- 


7 OE DO: 
„pokuty zaślepienie wafze, Żeście lua 
„„dzącym was Świata tego powabom, y 
„ćzartowfkim podnietom, wlaśnie iak 
„„nieroltropne ptafzyny, podrzuconym 
„„zdradliwie żerem, tak lacno uwiklać 
„üş dawali; w doczefnych rzeczach tak 
„umyt y nadzieje wafze zanurzywfzy, 
„„iakbyście z niemi wiekować mieli. Po- 
„„kutnym popiołem ślady (profności prze» 
„„fziego Życia przyfypuycie, 4 grubym 
„„wiofiennicy worem bezwitydne czola 
„„przetarifzy, co was wkrotce czeka, pil- 
„no pomyślcie. Na lepfze zaś y bez ro- 
„zerwania bląkaiącey fię po rożnych 


„obiektach myśli (p koynieyfze rozmy- 


„śŚlanie, wzywam was na czas krotki 

„„do fkrytego bo podziemnego miefzka- 

„nia, y na oscież pokoie otwieram gros 
bowe. 


F „„Wychodźcie tedy z podwojow Wa- / 


szych, wfławaycie z haftowanych ro- 


„„zlicznym wzorem y kolorem dywa- 


/,,now, z iedwabnych delikatnie ba wel- 


„ną wydętych winduycie fię wezgłow- 
„„kow; na miękkim bo w pol przegni- 


„„gnilym nikczemności wafzey prochu, 


„iak fię komu podoba, (gdyż tn o pier- 
„„wize mieyfce spierać fię mkt nie ze- 


„chce fpokoynie fiedzieć profzę. Ale 
Mi 
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„niż tam wnidziecie, przeftrzegam, calą 
„„garścią nos zatykaycie, à zalotne owe 
„»y nieporządną milością paląiące oczy 
„otworzcie, 


„Przypatrzcie ię powabom niegdy do grzechu, 
„A teraz iedney obrzydliwości, Ulubionych wafzych 
„urodom; po dawney konfidencyt, iakoście przede 
„tym przezroczyfte z twarzy ich ukradkiem c) 
„zrywali bawełnice, tak teraz uchylcie nieco zich 
„lica fpleśniałych paięczyne rantuchow; à z zadu- 
„mieniem obaczycie, iak gładkiey niegdyś twarzy 
„dodaiąca okraly, glans fwoy ftraciła ceruffa: kwi- 
„tnących na licu jagod zbledniała purpura, wdzię- 
„cznie pomrugiwaiący wabiących brwi (zmelc śnie- 
„dzią (pełzł: częftym blechowaniem gładko wy= 
„mufkane czoło, spleśniała zmarfzczyła ropa, Oto 
„z oczu miłolnym wabikiem ferca wafze dra*nią- 
„cych, ponuro wyglądaiących iafzczurek iafkrawe 
„ifkrzą fię ślepie ; nozdrza owe odęte, perfumami 
„przepryfkuiące, wipienioną płyną od robaćtwa 
„zełzą: ufzy na wfzeteczne piolnki à podniety 
„do grzechu wyciągane y nadftawiane, na ffucha= 
„chanie drogi fprawiedliwości ociężałe; fnuiącem 
>,go fie robaćtwa, nadftawcie ieno ucha, f(zafzorem 
„okropnie brzmią y (zumią. Po zmordowanych ` 
„fkoczkach walzych tańcnią żaby, w kołko uwie 
„iaig węże, miafto wefoło brzmiącey fymfonii, ba- 
„lem puchacze huczą, fmutno nuca (owy, kszy= 
„„kaniem ufzy przerażaią żmiie, W okropnym 
„milczenia domu ucifzyć fie profzę, żebyście ufły- 
„(zeć mogli, co też wam te przemierzłe m:(zkary 
„dó ufzu fzepcą: Co mnie dzis, tobie iutro, ba 
„czyli ieno iefzcze nie dzifiay, `< HWER 

ES „Ale 


i 
li 
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„Ale w tym pofpolitego ludu grobie ciężki 
„zaduch, nieznośny fetor, dłużey fię bawić nię 
„doputzcza: więc zaprafzam na krotki:dywerty- 
„ment do grobowego apartamentu ACHMET- 
„MUSTAFY nie dawno zmarłego Cefarza, kto- 
„temu hołduiąca Arabia niebiefką rofa wypoco= 
„be mirry, dzielnością fłońca wyprażone kądźi- 
„dła, ffonecznym upałem długo fzmelcowane aloe- 
„ly d) nazmordowanych zybetach bez dzięki wy- 
„tiufzone piżma; e) Maurzyńckie Kroleftwa droge 
„swonieiące ambry, powolne wyrokom iego. Ur- 
„chanu y Algieru rządy, w kunfzcie alchymii do- 
„wcip fwoy wydyftyllowawizy, perłowemi kro- 


„plami przez mifterhe alembiki wypłakane ex» 


„trakty, w ofłatniey danibie przy pogrzebowey | 
„ufłudze, na ciała namafzczenie rzęfifto ofiarowa= 
„ły; lecz y tak drago wonieiące apteki, zaraźli- 
„wey exhalacyi przytłumić nie mogły, Ten, 
„ktoremu lepfze trzy części świata, ciafne fię bydź 
„zdawały; ktory obfzerne dofyć od morza do 
„morza Ottomańlkiego Pańftwa granice, chwale- 
„bnie za morze rozciągnąć ufiłował; oftatnie przy 
„zgonie życia przez śmiertelne konwullye sfor- 
„cuiąc fiły, oto! zaledwie, widzicie! trzy łokci 
„ziemi pozyfkał, Więc w tey mieyfca ciafności, 
„przynaymniey poiedynczo przypatrzmy fig, zle 
„przeftrzegam z daleka, bo z przegniłych bokow, 
„za fprochniałym żeber parkanem czuli korpora- 
„łowie, w fkrzepłey krwi zaiufzone gadziny, śle- 
„pie wytrzefzczaiąc, 4 jadowite ognie ukośnym 
„rzucając zyzem, blifkiego przyftępu bronią. Przy- 
„patrzmy be mowię, z dąleką tym tak okazałym 
„zbiorom, ktore. z Kroleftw Ortomańfkiemu Pań- - 
„twa hołduiących, na tak daleką wieczności dros 
; ngg 
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pge 2 fobą zabrał: oto przegniłe w piźmach y 


- „ballamach prześcieradło! ktore pafmem fnuiące 
„lig robaćtwo, w paięczynę rozprzędza, A w kię- 
„bek zgnilizny zwiia, i 

„Lecz nie tak lubo gorzka śmierci pamiątka, 
lerce moie, (wędzi, y fuche te kości z fzpiku 
„wylmaża f) iako po śmierci naftępuiąca, a poig- 
„ciem rozumu ludzkiego nie ograniczona wiecz- 
„ność, Bo iako doczefność znikomych rzeczy, 
„przy oftatnim życia zgonie, z fkrzypiących pod 
„snieznośnym ciężarem pierli, oftatni dech wypie- 
„sraiąc, w ciężkich boleściach śmierć iakoby rodzi, 
„tak wzaiemnie Śmierć, oftatni kres rzeczom zni= 
„komym założywfzy, punkt cyrkułu ryfować 
„Niefkończoney zaczyna wieczności, 

Tu Santon zwyklym Derwifzow zrybem, zamo- 
daną ową Perfkiego Poesy Masladyna Sadć pieśń 

0 wieczości żałośnie nuci y na cjtrze wygrywa, 

| dporym w ten fpofob zaczętą rzecz kończy, 

„Pamiętaycież tedy na niefkończoney wieczno* 

„ści fzybkim niebiefkich płanet biegiem niedości- 
„głe, tuż tuż ścigaiące was obroty, ktore docze= 
„(nych rzeczy paięczynę, przy żle uwikłanym fu- 
„mnieniu, fiły wa(ze wywnętrżaiącą ftargawlzy, w 
„kłębek was wieczności wplataią.  Chof/zce-ką/ue 
MUSZ, ES OSO: 

PRZYFISKI, 4 Í 
a) Z nieba podaney, wiary: Turcy udaig, iako- 
dy trzy były xiegi z nieba /pufzczome: pierw/%a 

Teurat, zo żefł Pentateachus, albo pięcioro xiąg Moy- 
Żefzowych, ktere bydź mienią od Talmudyftow po- 

fadfzowane: druga jndat , zo jeft Ewangelia Chry- 
ftulowa, o ktorey blużmią, iakoby od Chrżeścian 


bydź miała (każona: à sržecia Joy Alkoran, ż ftis) 
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dni piekielnej przepaści raczey dobyty, żak Z nice 
ta /pufzczouy, i 

b) Prawowierni fluchaczes Turcy Alkoranu fiva=: 
lego myżńawców, pozornym imieniem Maufuimani. 
nazymiią, co zmaezy w Avab'kim iężyku, prawej 
wiary naślądowcg, albo Prawowietnego. í 

ty Ukradkiem z twarzy zrywali bcwełnice, Tur: 
kinie, mfchodnich niewiafł zwyczaiem, z zakrytą ża 
w/ze twurzą na ulicę wychodzą, A tak mie łacńoj, 
chyba ukradkiem od gachow fmoich odfaniane bys: 
maig. 
d) długo fzmelcowane aloëfy. Krzik aloëla re 
fło lat kwitnie, y wtem czas z frebie fuk wypufecza, 

e) ha zmordowanych zybetach wymafzone pi- 
źma. Zybet, po franc. ©ivette, po /ać. Feles odos: 
rata, zo ¿eji Korka wonna, inaczey martes arabica ż.ź 
Kuna Arabjka, iako ią nazywa P. Jofeph à jefu 
Karmeliża Bof, in Gazophylacio Perfico ; daie fig 
uglafkac domowym chowaniem. ` Zwierzgrkò to 
wyrzod trzeba mocno rożruchać, à potym żu prže- 
dnie lapki zamwiesiwfzy, ciąć rozgą po brzuchu, 
gdy się rak zmordmie, fok wonny dopiero. ktory 
piżźmem żowią (po łać. mufchus) z mofzen fwych 
wypufzcza, kzońy fącząc się kroplami, w majję 
porym gyffnieie. BA 

f) Suche kości z fzpiku wyfmaża. można tych: 
chudych Derwifzow, zo iefł zakonnikow Tureckich, 
do fekry Favrożów, ktorzy twarze fwoie nędzili y 
wyciefńczali, beśpiecznie przyrownuć, poniewiż w 
derach to tef w włosiennicy y popiele żywot fwoj 
ofiry wiodą, pokury furowe nawet za grzechy przy” 
fale czynią, aby żyć potym wyfłępnie y bezprawnie 
mogli, iakoż pofpelicie fg wielcy z mich zbrodnio- 
wie, na m/fzelkie w ylani rozpufty, 

' ir 


